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W I A D O M O Ś C I  K R A J O W E . P o W ptdze pływa teraz trzy statki paro-

Cześć UrzędowaQ C,

Komornik sądowy uwiadomią Publiczność, 
iz dnia pierwszego września r. b. o godzinie 
9 rannej w Krakowie w Sukiennicach, odbę­
dzie się sprzedaż przez publiczną licytacyę 
Jako to: pereł kulakuckich i uryańskich,
lichtarzy srebrnych, łyżek, grabek srebrnych, 
szlutcow srebrnych z klingami żelaznemi 
czyli noży, pierścionka złotego z brylantami 
nakoniec sprzętów różnych i książek żydo­
wskich. Kraków 13 sierpnia 1835 r.

Jozef Słodkowski K. S.

W I A D O M O Ś C I  Z A G R A N I C Z N E .
H o s s y jA '  T . Glotów, podoficer rossyjski 

zyskawszy znaczny majątek przez robienie 
kaszkietów wojskow ych , użył 15,000 rubli 
na wykupienie z poddaństwa wszystkich kre­
wnych swoich i dwóch obcych tymże krewnym 
drogich osób.

Pew ny kupiec, imieniem A. T iu ló w , za- 
ło ży ł  w Rostowie szpital dla u b o g ic h , na co 
wydal 150,000 rubli.

. . . .  z ~  ~  3    ~  5 ”  ”  n t u a c

będzie do tych statek czwarty, mający silę 
42 koni. Między Astrachanem i morzem Kas- 
pijskietu są teraz dwa rządowe okręty paro* 
w e , do pociągu okrętów wojennych , na 
morzu Knspijskiem jest dotąd jeden lylko 
rządowy okręt pędzony parą. Jako oso ­
bliwość podają ; że w Petrosawodzkn ju ż  
od roku 1788 używają kolei żelaznej do prze­
prowadzania dział z gisserni tamtejszej do 
różnycb gmachów fabrycznych.

Journal d ’ Odessa z  d. 19/31 lipca donosi: 
Dość znaczna ilosc szarańczy zjawiła się w 
naszej okolicy a mianowicie w D ofinów ce; 
także i w innych stronach Nowej Rossyi. 
Nasi posiadacze ziemscy zapewniają, iż ga­
tunek ten nie jest  z rodzaju szkodliwej sza­
rańczy, która przed kilkoma laty niezmierną 
łanom klęskę zadała. Zwierzchność przedsię­
wzięta prędkie środki, tak dla zapewnienia 
się o naturze tej szarańczy, jak  dla zapobie­
żenia nieszczęściu, grożącemu naszym żniwom.

Odebraliśmy wiadomości z Konstantyno­
pola przez statek parowy A ewa\ wiadomo­
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ści te z różnej są daty, najnowsze dochodzą 
10 (22) lipca.

Gafijota francuzka M esan ge , która zamie­
rzała temi dniami puścić się w podróż, dla 
opłynienia morza Czarnego pod względem 
badań naukowych, kierowanych przez 1*. T e ­
r ie r ,  doznała niejakiej zwłoki z powodu, iż 
Porta dała zapytanie, jakie  być mogą isto­
tne pobudki, dla których ten statek w ojen ­
ny chce upłynąć na morze Czarne. Adm i­
rał Rousin osobiście naradzał się z R e is -E -  
fendim, w skutek czego statek M esange  o- 
trzymał upoważnienie odbycia swojej podróży.

Dywizya austryacka pod rozkazami admi­
rała Dandolo, ciągle znajduje się w Atenach.

Kiszeniew d. 8 (20) lipca.—  Na mieli­
znach we wsi Kliadżi - K u rd e , niedaleko Ki- 
slicy, pokazało się wielkie mnóstwo szarań­
czy, zajmującej przestrzeń 20 wiorstową 
wzdłuż Dunaju , niedaleko mielizn Kilii.

W i e d e ń  28 L ipca . Dowiadujemy się te­
raz ze źródła wiary godnego, że zjazd N N . 
M  onarchuw nastąpi w Pradze d. 18 u rześnia. 
Z  Pragi N .V  Goście w towarzystwie Cesarza 
Jego Mości udać się mają do Cieplic. Przez 
czas pobytu N. Cesarza W szech Rossyi w 
państwie austryackieui ma przy nim pełnić 
glużbę ces: auslr: jenerał - maj^r Karol Lieh- 
tenstein. A r c y - X i ą i e  Franciszek i Jan od ­
ja d ą  do Kalisza w d. 8 sierpnia r. b.

L w ó w ,  6 S ierp n ia .—  Zlistu  z W iednia : 
* Zabierają się już z pewnością do założenia 
kolei żelaznej z Wiednia aż do Bochnii. Juz 
je j  odlewaniem zajęte są kuźnie w Morawach 
i do tego przeds ebierstwa nt-leżą pierwsi 
bankierowie stolicy państwa austryacki°go, 
jako to: Rothschild , Geiniiiller i inni. Od 
centnara, 2 złr. w. w. po tej kolei do Bochnii 
płacić się będzie , a towar z Wiednia do tego 
miasta dostawiony zostanie w 18 godzinach. 
Gdy te koleje doprowadzone zostaną aż do 
miejsca, gdzie Dniestr będzie m ógł być spla- 
w nym , więc na nim zn ow u , na statkach pa­
tow ych  mogłyby być aż do morza Czarnego

1 towary sprowadzane, a tak otworzyłby się 
handel najśpieszui<-jszy z c n łą A z y ą  i można- 
by mieć daleko taniej i najlepsze z pierwszej 
ręki towary.*

B e r l i s  6 Sierpnia. Gazeta Rządowa Pru­
ska donosi: »KlÓI Iiiić stosownie do życze­
nia Cesarza Im ci W szech Rossyi, wyśle od ­
dział wojska pruskiego do Kalisza, który 
zajmie obóz  na teriytoryum pruskietn tuż 
przy granicy polskiej,  i mieć będzie udział 
w ćwiczeniach wojsk Cesarsko - Rossyjskich. 
Cały ten oddział składać się będzie z 3 ba- 
talijonów piechoty, oddziału strzelców i pijonie- 
r ó w ,b g o  pułku kiryssyerów (nazwanego puł­
kiem Cesarza Rossyjskiego), pułku kirys­
syerów , połączonego pułku lekkiej jazdy, 
szwadronu 3go pułku J. C. W .  W ielkiego 
X ię  ia Następcy tronu, oddziału szwadro­
nu uczebnego i z 4ch dział artylleryi kon­
nej i tyleż ariyleryi pieszej.*

J. K. M. X ią ż e  Wilhelm Adalbert w yje­
chał do Poznania.

P a ry Ż  3 Sierpnia. Pogrzali poległych 
odbędzie się 5 sierp: koszta, na takowy prze­
szło ni i 1 i j  o n franków wynoszą.

Czterdziestu uwięzionych republikanów 
w skutku wypadku z 28 wypuszczono na wol­
ność. Dziennikarze zaś znajdują się jeszcze 
W Conciergerie.

Dzienniki jedne utrzymują że Gerard na­
leży do stronnictwa Karlislów, że ma nawet 
na piersiach wypiętnowaną lili ję , i że w Je­
go pomieszkaniu znajdowały się na ścianach 
legitymistyczne sym bole , inne tentu najmo­
cniej zaprzeczają, i dowodzą że Gerard do 
żadnego stronnictwa nie należy. Dzienniki 
ministeryalne nazwały go niedawno Ducasse 
z L odeve , i że książę Decazes poznał g o ,  
bo na je g o  wstawienie się z pomiędzy uwię­
zionych kwietniowych uwolniony został. In­
ny znowu dzisiejszy dziennik donosi o nim 
co następuje: Tak nazwany Ge-ard nazywa 
się istotnie p iesch i  jest korsykauinein, był 
w gwardyi króla Joachima Murat, i należał
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i o  ostatniej j e g o  nieszczęśliwej wyprawy. ■ 
Powróciwszy do Korsyki sipdział przez 10 
lot W domu poprawy za kradzież. YV roku 
1830 znalazł się niewiadomo jakim sposobem 
na liście więźniów politycznych, n z tego tytu­
łu pobierał aż do 1831 r. wsparrie, później 
podstęp wykryty, a Fieschi z listy polity­
cznych więźniów wykreślony, przymuszony 
był uciekać. P. Olivier Dufresne Inspektor 
Jlny więzień, i p. Ladyokat podpułkownik 
12stej legii gwardyi N arodow ej,  tudzież in­
ne osoby poznali go wczoraj. W  mowie jo ­
g o  przebija się cudzoziemski akcent. Zona 
jego  wczoraj wynaleziony została.

Jenerał Jacęiieminot wydał okolnik do 
pułkowników gwardyi narodowej, w którym 
objawia życzenie króla: ażeby przy pogrzebie 
zabitych w d. 28 o s ó b ,  cała gwardya pod 
bronią stanęła.

Dnia 4 Sierpnia. W czora j  uwolniono 
wprawdzie wiele uwięzionych, lecz zaszły 
Znowu nowe przy trzymania , pomiędzy innemi 
uwięziono p. Carion Nisas pracującego w bió- 
rze  informacy ineiti u p. Placide Juslin. W  Pas­
sy u p. Louis Desnoyers Redaktora dzienni­
k ów  Cftarivuri i Curicature była rewizya 
dorrib.

Fieschi był dzisiaj rarto bardzo słaby. 
Doktorowie wątpią ażeby mógł mieć dziś no­
we posłuchanie. W  każdym razie stan jego  
nie jest w cale zaspakajający, i zdaje się że 
dwóch tygodni nie przeżyje. Dotąd wzbrania 
się uporczywie wydawać wspólnika i powód 
dla którego zamachu morderczego dokonał.

'Dnia 31 Lipca. Listy z Katalonii dono­
szą że w prow incyi tej panują wielkie poru. 
szenia. W  Barcellonii wymordowano wszy­
stkich zakonników. Dziennik Madrycki JŚco 
del Comercio pisze: że syn hr. Punnonrostro 
przywiózł wiadomość jako  kuryer z armii 
pó łnocne j,  że  w bitwie między Mendigorria 
i Puente de la Reyna legło 300 Kai listów 27 
off ice iów , a 700 z rannemi-wzięto w niewolę. 
W ycieczka  zaś z Puentę de la Reyna zabra­
ła  im CUJ^ bateryję.

Dnia 1 Sierpnia. Dziennik Paryzki pi­
sze : Saarsfiehl ziożyl dowództwo. Cordova 
mianowany został jenerałem porucznikiem; 
dnia 24 zwrócił się Don Karlos z Salvatiera 
ku Y iitoria ; Cordowa gotuje się także do 
wyruszenia kn Vittoryi. Merino połącz; 1 się 
z Doń Karlosem, lecz po zbicia i wypędze­
nia jeg o  bandy z Kastylii. Nadzwyczajną 
drogą dochodzą tu wiadomości o wybuchłem 
powstaniu w Barcelonie. Miały tam zajść 
krwawe utarczki w których do 2000 ludzi 
życie straciło.

Dnia 29 Lipca. Podług listu z Algieru 
dnia 19 pisanego, przybył już adjutant mi* 
nisira wojny Delarne z kommissarzem hisz­
pańskim del Valie przed A lg ier ,  lecz z po­
wodu że cholera się na okręcie ukazała, nie 
duzwolono im na ląd wysiąść. Okręt Triłon 
także z powodu cholery wypuszczony do por­
tu nie został, udał się więc do 0ran  dla 
Wrięcia na pokład jednego batahjonu legii 
cudzoziemskiej i przewiezienia go  do H isz­
panii. W  Oran nie zaszło do 11 Lipca nic 
n o w e g o , i zdaje się że Abdel Kader ciągle 
w Ma scara zostaje. Klęska jednak Francu­
zów zrobiła wi"lkie wrażenie pomiędzy Ara­
bam i, g łoszono nawet że to spowoduje Frau- 
cyę do zniesienia swojej regencyi w Algie­
rze ,  i pozostawienia władzy przy Abdel K a- 
derze , w skutku tak szkodliwych wieści ro­
zesłane zostały po Algierze i okolicach pro- 
klamaeye zapowiadające w krótkim czasie 
przybycie mocnej załogi z Francy i.

Dnia 31 Lipca. Pomiędzy uwięzionymi 
znajduje się niejaki Boireau o którym Ga­
zet le des Tribunanx pisze: Boireau jest latn- 
pnikietn , ma lat 26 i pracował w fabryce 
lamp na ulicy Nence des Pelils Champ na 
przeciwko ulicy Chulanais położonej. W  wi- 
li ję  zamachu odwiedzało Boireau dwóch bo­
gato ubranych ludzi w jago  warstacie, po 
ich odejściu ostrzegał swego majstra ażeby 
nazajutrz nie chodził na przegląd gw a id y i ,  
gdyż tam kłótnia będzie. Majster udał się 
natychmiast do kommissarza policyi Dyonnet
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w Teatrze opery na służbie będącego i uwia­
domił go o tein. Natychmiast opuścił Dyan- 
net teatr dla czynienia potrzebnych rozpo­
rządzeń , lecz fabrykant lamp nie wiedział o 
pomieszkaniu swego czeladnika, i wszystkie 
poszukiwania były bezskuteczne. Rzeczy 
więc w tyiu pozostały stanie aż do dokonania 
zam achu, i w tenczas dopiero policyja p o ­
mieszkanie Boireau odkrywszy uwięziła go. 
Dziennik Figaro korzystając z tego donie­
sienia czyni prefektowi policyi wyrzuty, że 
zaniedbał korzystać z zrobionego mu oświad­
czenia. P. Gisquet broni się w dzienniku pa- 
ryzkim, lecz Figaro utrzyaiuje że gdyby 
prefekt Korzystał z doniesienia, odkryłby za­
mach jeszcze  przed dokonaniem. Policya od­
biera ze wszystkich stron takie złorzeczenia: 
tyle milijonów kosztuje utrzymanie policy i, 
a ta przez się nie jest wstanie złemu zapo- 
biedz. JLeżeii więc cała policya niepotrzebna 
to ją  znieść, jeżeli zaś je j  prefekt p. Gu>s- 
quet niezdatny, to go z urzędu zfożyć.

Telegrafem nadesłaną została wiadomość 
zBayonne z d, 27 b. i i i. że okręt Iloyul-Tar 
znowu 400 Anglików do St. Sebastian prze­
wiózł. Dwa inne statki odeszły do Santandar.

M a d r y t  25 Lipca. W czora j obchodzono 
tu rocznicę imienin K ró low ej i otworzenia 
ubu Izb Cale miasto było oświecone. Przy 
tej sposobności Krolowa margrabiego T o re -  
no mianowała Szambelaiiem swoim. G dworu 
okazują  teraz więcej względów posłowi an­
gielskiem u, panu Viliiers, niż francuzkiemu 
panu Rayneyal. Panuje tu zupełna spok o j-  
ność. Ministerymn po długich naradach po­
stanowiło sprzedać 900 klasztorów, zebrane 
z tąd pieniądze będą użyte na umorzenie 
dlugti krajowego. W ysz ło  postanowienie 
względem tymczasowego urządzenia władz 
municypalnych na wzór francuzkich. g p s .

Rząd nasz zawarł z portugalskim układ, 
podpisany przez hrabiego T oreno  i ambasa­
dora portugalskiego przy dworze tutejszym, 
pana Liiua. VV układzie tym obowiązuje  się 
Purtugulija dac Hiszpanii korpus posiłkowy,

wynoszący C,000 ludzi. Mniemają a to l i , i i  
Hiszpanija nie użyje .jeszcze tego korpusu.

A t e s y  3 9  Czerwca. Donieśliśmy już  o 
zmianie ministerstwa, a wszczególności o dy -  
niissyi Kolletego. Minister sprawiedliwości 
Praidez jest jeszcze w obowiązkach ministra 
spraw Wewnętrznych, a  jenerał Schmalz tym­
czasowym ministrem wojny i marynarki. 
W ielk i kanclerz Armansperg został prezy­
dentem rady ministrów a Kołetti posłem W 

Paryżu. Jenerał Heideck i P. Greiner o d ­
płynęli kilkoma dniami przed wystąpieniem 
Kolletego. Jenerał Lesuire, odpłynie także 
W tych dniach, a  Grecy w szystkich stronnictw 
żądają , ażeby tyle bawarskich officerów z so­
bą zabrał, ilu tylko okręt dźwignąć może. 
Grecy nie tylko słowami zaczynają nienawiść 
swoję ku Bawarczykoin okazywać, niedawno 
napadli na kapitana inżynierii i kilku żo ł­
nierzy między Anatolico i Missolonghi i 
wszystkich zamordowali. Niechaj to innym 
Bawarczykom służy za przestrogę, Grecy 
postanowili wszystko pośw ięc ić ,  ażeby 
Króla do oddalenia wszystkich Bawarczy- 
k w sk łon ić ,  jeżeliby zuś to nie uczynił, 
obawiamy się znacznujszych poruszeń, gdyż 
wszystkie stronnictwa na jedno się zgaiiżają. 
Sam nawet Armansperg winien swoją popu­
larność tylko opinii, że  więcej Grckoin niż 
Bawarczykom sprzyja.—  Kolokotroni i Paplu- 
tas wraz z 80 więźniami są uwolnieni, dnia 
Igo  czerwca przywołał Król 2eh synów K o -  
lokotroniego , starszemn Gennajos nadał sto­
pień pułkownika, a młodszemu kazał udać 
się do Nauplii , dla przyniesienia ojcu 
wiadomości o ich uwolnieniu.—  Pomiędzy 
licznemi gośćmi znajdują się tu Apel, Szwar- 
tzenberger i L obkow icz . G.p.s.

PRZYJ KCIIAI.I n o  KRAKOW A

Od 17 do 18 Sierpnia.
Iłaubennofer Józef z Galicy i, Cybulski J ó ­

zef z G a l icy i ,  Grabowski Franciszek z Gali- 
cyi, S lrzdbicka  Marya z Polski, Oraczewski 
Antoni Ob: z P o lsk i , Herbst Ob: z Pruss.

W y j k c i i a i . i  z  K r a k o w a .
Szaprowski Maciej do Galicyi.

/


